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fcfcttćfpąc najwyższym listem gabinetowym * d. 
marca, kanonikowi putr) jr.rchalnej kapituty

*  W euecyi, j  k a. J a n o w i  A n r c n i e m u  
® ° « c h i n £ ,  p 'zez  wzgląd na tegui zasługi ,
. '•loione około wychowaura kleru, około sztuk 
! n«uk, raczył dać najleskawiej /maarsko-austry- 
Dcki order korony źelaznój trzeciej klasy.

JCSŁMość raczył artystce rauzycit-ej K l a r z e  
*^»e c k nadać najłaekawiej tytuł nadwornej m u- 
*J,'znej a.tystki.

JliYIośd Król Pruski dał profesorowi *  Ił. wić- 
^^óskijgo instytutu głuchoniem ych, F r a t i c i -
* * k o w i H e r m a n o w i  C z e c h o w i ,  *a wrę- 
e*ona Mu d z i e ł o :  Vcrsinnlichis Dcnk- und 
SPrachlehre mit Anwendung auf die R eligi- 
°ns- und S itlen leh re , wiellti z!oty medal dla 
**lUK i nauk, w dowód wysokiego ocenienia le-
’  5 powazechnie użytecznych działać.

W I A D O M O Ś Ć ! Z A G R A N IC Z N E .
B razylija .

Okręt A kteon  przywiózł do Anglii wiadomości
* Kio de Janeiro do 3 . ,  a z Bahii do 16. sły- 
j l aia. W  Rio rozeszła się pogłoska, ze w Lon- 
fynie ma być zawtnta dln Brazylii nowa pożycz- 
. 600,0.30 funt. azt. Bahia lak ze strory lądu 
l#k i oc[ morza, mocno jest blokowaną , i spo- 
q*>6v»ano się, ze się rokoszanie, nie mający juk

fydzeń żywności, wkrótce poddadzą.
Biszpifnija.

. tłonoeza z EstelK pod d. 28. lutego, ze ko­
stn a  p0(j J)lln Diego Leonem ruszyła w po- 

®d, d)a zniszczenia szańców przedinostowyrh 
* r*ece Arga kolo Belascosinu, Jecz po zaeię- 
VcK potyczkach % d 25- i 28. widziała s ię /m u - 
*0|l| wieczorem d 20go do Puento la fieyna 

#l? eofoąd.
te ^ ed ln g  wiadomości z Madrytu z d. 28go lu- 

S®, seoutnwi na posiedzenia z d- 26go wspo­
mnianego miesiąca zdawano sprawę z pytauia, 

tt*« Don Francisco de Paula ma być jako se- 
®łor do kortezów przypuszczonym; kom isyja,

kiórój polecone było &dabie sprawy w tym wzglę­
dzie , p r z e c z ą c a  dała odpowiedź; sądzą, ze 
rozprawy pod wzgledem tego z,ipytaoia bardzo 
żywo toczyć się mogą. —• W  ministeryjum jpraw 
wewnętrznych w Madrycie otrzymano wiadomość, 
ze Basilio L-arcia d 23. z oddziałem swoim prze* 
bywał w las Uavae de Sar Juan i z tamtęd na 
następny wieczór 4000  racyj w la Corolioa za­
mówił. D, 24 . wszedł Den Basilio do Santa Cruz 
de Mudtla, a liczny cddział jazdy, składając)1 jego 
tJtrsź przednia , posuną! się aż o pół drogi ku 
^aldepenas. Wyprawiony niedawne n Madrytu 
do Andaluzyt goniec musiał przeto zatrzymać się 
w obwarowanem Manzanerea

W edług liató w z Bajonny z d. 4go marca (u* 
t lieszc .onych w dzieńuiku Quotidienns) były w 
ruchu w pierwszych dniach bielącego miesiąca 
wszystkie oddziały armii kailistowskrćj w Nawa­
rze. Jenerał S a o  z ,  który w czte- y batalijony 
i trzy szwadrony w Ciranqui s ta l, posunął się aź 
do Dicastillo, któreto miejsce, równie jak Allo  
i Baigorri, osadził- G o n i ,  zajmujący okolice 
Iiurzunn, w pięć batalijonów i cztery szwadrony 
Spuścił się dc Ciraucjui ; jeden oddzi&l wojska 
zostawił w Villanneva. Jenerał V i v a n t o  o- 
trzymał rozkaz zająć dziesięciu batahjnuami San­
ta Cruz Je Campero i A^uilar, na granicy \!a- 
wy i rozciągnąć się aź do Oyoott, dla uwalania 
Logronic Nareszcie przebywający w los Arcos 
jenerał C a r m o n a  dotarł aź do Mendawi: i roz 
łoźyl swój oddział w Lazagurria, na gościńcu 
z Yiany do Logronio.

K tp -.rt Doa Xaviera Soto, karlistowskiego ko­
mendanta Bargoły, opiewa, źe krystyniści pod 
Don Diego Leonem, nadaremnie do tej waiowni 
aitcrm przypuszczali.

G azettc de France oświadcza, źe zupełnie bez­
zasadna jest wiadomość, jakoby ajent księcia 
Bordeaux przybył do głównej kwatery DonCar- 
losa i dodaje, że w akutek wieści, iz księżnicz­
ka Beira i książę Asturyi , najstarszy syn Don 
Carlosa, Salzburg, dla połączenia się z Don Car- 
lnsem , opuścili, rząd francuzki d y l  wszel­
kich środków przezorności , dla przeszkodzenia , 
ażeby s;ę nie przeprawili przez granico Pire­
nejów.

X
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D o k o ń c z e n i e  przerwanego w nrze. 33. wtargnięcia wojsk karlistawskich ocaloną został*’ 

Gazety naszój artykułu o  s p r a w a c h  hiszpańskich, Don Basilio i  pomocnicy jego nie spodziewaj? 
wyjętogo z Journal des D eb a ts : się nigdzie od wójsk królowej zaczepkh Talj-

Iiarlistowska wyprawo pod jenerałem  Don Ba- tyka ich zależy na tćm , aby się nie dać dości- 
sil i o Garcia, któro przeprawiwszy się przez Ebr gnać,  i bez niebezpieczeństwa narażania ai? Dfl 
śród zimy, z równa łatwością jak poprzednicze stanowczą bitwę ciemiężyc kraj podatkami, wybje 
wyprawy, przeszła przez obie Kastylije^i Man-
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■ ; r  J ’ i  f  - - -
c h e , działa obecnie no granicach Andaluzyi w 
okolicy górzystej, pomiędzy Jaen i M urcyją, 
z kąd Guadalaviar wypływa. Wyprawę tę po­
stanowiono w radzie pretendenta, w skutek bar­
dzo ważnych pobudek. Najprzód chciano prze­
k o n a j ze pretendent, pom im o, iż zmuszony był 
da odwrotu w prowincyje biskajskie, jeszcze za­
wsze jest w stanie posyłao przez E br swe ko­
lum ny; powtóre uznano potrzebę przychylić się 
do zażaleń prowincyj, zadających zmniejszenia 
liczby wojska , którego utrzymanie staje się dla 
nich ciężarem ; nakoniec Don Carlos miał na­
dzieję, ze wyćwiczony batalijon i doświadczony w 
sprawie wojennej naczelnik, za przybyciem swo- 
jetn do Manchy między bandami Palillosa, Tal- 
lady i innych, któro się od niejakiego czasu w 
tych okolicach były wzmogły, zaprowadzi nieja­
ką regularność i więcej wojskową organizacyję ; 
ale nadzieja ta omylona została. Ludzie, którzy 
przed rozpoczęciem wojny domowej, w górach 
Sierra Moreny trndoili się po większej części 
rozbojem i przemytnictwem, nie cierpią ani po­
rządku ani karności militarnej. — Wszelako Tal- 
lada, Palillos i inni naczelnicy uiewzbraniali sie 
porozumieć z Don Basilio , w celu wspierania 
go w wykonaniu jego działań wojennych, z tym 
warunkiem, iż później każdy na swoję własną 
odpowiedzialność działać będzie. T ym  epos bom  
Don Basilio stuDął na czele więcej niż sześciu 
tysięcy ludzi , których we dwa lub trzy tysiące 
regularnego wojska można było pokonać, gdyby 
krystyniści odważnie byli na nich natarli. Atoli 
dywizyja z północnej armii (pod Ulibarrem) wy­
dzielona, zostawała zawsze, jak za czasów Go- 
meza , w oddaleniu na jeden lub dwa dzienne 
marsze od nieprzyjaciela. Don Basilio przeby­
wał wygodnie przez cztery doi w mieście Mca- 
raz u podnoża góry Sierra Moreny , w celu za­
jęcia później Ubedy i Baezy, stanowisk znajdują­
cych się za górami. W ojsko, które na przeciw 
niemu postawić było można , wynosiło zaledwo 
pieć tysięcy żołnierzy, którzy po Andaluzyi są 
rozproszeni. Jenerał Narwaes , mający sobie po­
ręczone organizowanie armii odwodowej, która 
dotąd tylko co do nazwy istnieje, kazał wyru­
szyć z rozmaitych punktów , kilku rachomym  
kolum nom , z których jedna odniosła juz czę­
ściowe nad bandą Tallady zwycięztwo —  An- 
deluzyja zdaje się, że na chwilę od powtórnego

rac kontrybucyje, rekrotów , 'zabieTać żywność > 
konio i m u ły , | tym sposobem ogołacać kr*j 
* wszelkich środków, którychby rząd konstytu' 
cyjny na swą obronę mógł użyć. —  W  tej chwili 
Don Bssilio zdaje się przeprawiać przez góry ć® 
królestwa Murcyi. Przybyć miał do Moratall* 
w dolinę Rio Segura, o piętnaście lieues od M uf' 
cyi. Wszystkie wyprawy te czynią wielkie azk°‘ 
dy w swoim pochodzie , roznoszą wszędzie P°* 
płoch i zatnięszaoie i w najprzykrzejsze wpr®' 
wiają rząd położenie; jednakże dla tryumfu D °°  
Carlosa nie przynoszą nic stanowczego. C®' 
brera, ten najgorliwszy zwolennik jego sprawy > 
odniósł w Dólnej-Arragooii zwycięztwa, kić*0 

ar dziej są niepokojące, niż wyprawy Don B** 
ailia. Opanowawszy twierdze: Mora d’Ebro, 
rella i Beoicarlo, wystawione dla zasłony kraj0 
nad dólnym Ebrem  , posiadając obecnie znać** 
ne zapasy artyleryi, jest teraz bardziej niż ki®' 

ykolwiek w stanie stawić czoło armii central* 
nej, zostającej pod dowództwem jenerała Or#®’ 
przyczem jednak walnej bitwy z wojskami krć' 
lowej na otwartćm polu z wszelką troskliwości? 
unika. S łow em , liczba i sita tych band ni®' 
przyjacielskich wzmogła się od kilku miesi?®? 
bardzo znacznie; rozbój i wojna domowa pusto; 
sza prawie bezkarnie całą półwyspę ; a przeciek 
P?1®0'0 ! ozali D m  Carlos tryjumfować bfdz>0’ 
z aje się j teraz nie mniej być wątpliwćm j®^ 
wprzó y.  ̂ Przeszłego roku widziano wprawdz101 
,z rólewicz ten z wojskiem swojem uadareta0'6 
przechodził przez Arragoniję, Rntaloniję, król®' 
s.wo . alencyi i obiedwie liastylije, i że batalij0' 
nami sreini dotarł prawie aż do murów ®̂ 8" 

rytu;  ale wielka wyprawa ta nie przyniósł**8" 
Dfcg° skutku , a wojsko pretendenta ustąpi**®*? 

z prowincji Madrytu, i usiłując póżoiój ntr*y" 
roać się w górach kastylijskich, p r z y m u s ^ 0 

J o do cofnieeia się znowu przez Ebr I szuk® 
ma przytułku w prowincyjsch biskajskich. Zdaj® 
8I?> *e preteodont znowu wyruszy i jeszcze *®f 
zechce doświadczyć szczęścia ; lecz przyja®'e 
sprewy konstytucyjnej są zupełnie na to sp'' 

i maj?  bowiem za sobą doświadczenie pr/ei 
8“ oici. które ich przekonywa, że karliści, tak b‘® 
glii w wojnie podjazdowej, nie są zdatni do wielk'c 

łan wojennych , przez które byliby prI? 
muszeni w szeregach do boju przeciw wojsk0®1 
królowej wystąpić.
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W ielka Brytanija i Irlandyja.
Na posiedzenia i z b y  w y ż s z ć j  d. 5. marca 

Jord Br-mgham złożył petycyję od 7600 m ęz- 
b*cn a 6700  niewieścich mieszttauców mio&ta 
Rxeter, o zniesienie czara nauki dla zachodnio- 
mdyjskich Murzynów, przed uzyskaniem eman- 
ęypacyi- Przypomniał zarazem , ze nie dawno 
Prośba w podobnym dachu, podpisana przez 
p ół m i l i o n a  k o b i ć t ,  została królowej podana.

Lord Melbourne zapowiedział, ze rząd wuie- 
w i z b i e  n i ż s z e j  na rozpoznanie przez ko­

mitet , spiawy o podatkach kościelnych
posiedzenia i z b y  n i z s z e j  z dnia powyz- 
, lord Teignm oath słuchany był przysięgi 

—J?ł miejsce na ławkach opozycyi. Poczem  
^ord J. Russell pojawił się przed kratkami izby. 
M ó w c a :  »Czego wpan zadasz?* —  L o r d  * 
k  Os B e l l :  *>Przynoszę odpowiedz królowój na 
Podany jej d. 25. lutego adros. Rcólowa weźmie 
Pod rozwagę, jakby najlepiej , bez nadwerężenia 
*asady oszczędności, można oficerom od mary­
narki sprawić ulgę w awansie. Projektuje alo- 
' yć komitet dla rozpoznania tój sprawy.*

Wediug wiadomości z Londynu z d. 6. marca,, 
S*r W . Molesworth na posiedzeniu i z b y  ni ż -  
»zdj  z dnia tegoż, wniósł dawniej już zapo­
wiedziana m ocyję , ażeby poditć adres do królo­
wej z oświadczeniem , jako minister osad , lord 
Rlenelg, utracił zauFanie izby. *) Mocyję tę 
Wsparł p Leader ■, lord Palmerstnn wniósł na 
jej odrzucenie , oświadczywszy , że ministrowie 
P°stanowiii nie dzielić sprawy swojój od sprawy 
®'vego kolegi (lorda Glenelg) i że glosowanie 
Przeciw niemu uważać będą z a  g ł o s  p r t e -  
®ivv c a ł e m u  g a b i n e t o w i .  —  D o odejścia 
Poczty nic jeszcze n.o uchwalono w tej spra­
wie ! której roztrzygnienia z największem natę- 
*eniem oczekiwano, sądzono nawet, ze rozpra­
wy o tern odroczonemi być mogą. —  Dniem  
Wprzódy t. j . dnia 5. odbyły się liczne zgroma • 

tenm u naczelników różnych stronnictw, kon- 
!erwatystów (przeszło 300 członków) u Sir Rob. 
^eel, ministeryjalnycb, w wydziale spraw zagra­
nicznych , a radykalistów u Sir W . Moleswortba 
J Pana Leader, na których naradzano się wzglę­
dna postępowania w dniu następnym. —  M or- 
^ ng-Chi onicle i Courier były tego zdania, że 
7*'r Rob. Peel lub lord Francis Egerton , zam y­
dlą jako dodatek do mocyi W  Moleawortha, 

P°dać wniosek , ażeby wspomnioną mocyję roz- 
?'Sgnąć na cały gabinet, co , jeźli raocyja przy­
d a  zostanie, sprowadzi koniecznie , według 
Własnego oświadczenia lorda Palmerstona, upa- 

®k całego gabinetu.

)  Porównaj Nr. 26 Gazety naszej z d. 1. b . nr.

«a
«zeco
1

Dnia 1. marca (jak w ostatniój Gazecie na- 
szćj wspomnieliśmy! obchodzono ucztą w jed oćj 
z kowiaru londyńskich rocznicę założenia rossyj- 
sko handlowej kompanii. Lord Dnrham w m ia- 
nej na tćm  zgromadzeniu mowie sw ojej, w na­
stępujący sposób przemówił o Rauadzie ■ »Od- 
jeżdzam teraz do Kancdy. Mam zamiar ułago­
dzić namiętności stronnictw tam tejszych, ale 
nikogo prześladować nie myślę. Dla dobra wszyst­
kich partyj , przez czas mojego wieikorzadztwa 
od wszystkich dalekim będę. Nie myślę odpo­
wiedzialności u rządu mojego dzielić z tą lub 
ową pattyją w osadach, aie ponieważ wysłano 
mni e,  bvm dolegliwości każdej rozpoznał, chcę 
to uczynić bezstronnym i niepodległym duchem. 
^Słuchajcie I) Cel mój , jak powiedziałem , me 
jest prześladowanie, lecz uspokojenie umysłów, 
a gdziekolwiek tylno za zdarzone przekroczenie 
ustaw łegodne przebaczenie nastąpić m ole  , tam, 
nie zachęcając do powtórzenia występku, pójdę 
niezawodnie za duchem łagodności. Działać 
bezstronnie, i  ile możności pojeduywać , ten jest 
mój zam iar; w każdym przypadku będzie usi­
łowaniem m ojem  założyć posadę do przyszłej 
spokojności i dobrego bytu. Nie lękam się przeto, 
by posłannictwo m oje pow eść się nie m iało ; 
na trudności jednak jestem  przygotowany i m am  
ufność, że je  pokonam.* (Wielkie oklaski.)

Francuzki konzul w Londyuie, p. Martin, d. 
5. marca po południu, zastrzelił się w swem  
pomieszkaniu ; nikt nie wić dotąd, co go do tego 
cies7częsnegu czynu skłoniło. Miał blizko lat 
pięćdziesiąt i posiadał znaczny majątek

Przed urzędem policyi w Brighton stawił się 
d. 28. lutego pewien człow iek, imieniem Coo­
per , który podobnie, jak kilku już przed nim, 
cierpi na urojenie, że królowa Wiktoryja jest 
jego narzeczoną i że wkrótce wesele się odbę­
dzie. U r z ę d n i k :  »Czy przyrzekła to wpanu?* 
—  C o o p e r :  »Tak jestl Pisała listy do m nie, 
a ja jej odpowiadałem. Wczoraj przysłała mi 
1000 funt szt.« D odał, że nie ma nic przeciw 
temu , jeźli do końco m arca, to jest do czasu , 
w którym królowa do Brighton przyjedzie , w szpi­
talu zostawać będzie, lecz nie chciałby, ażeby się 
o tem dowiedziała. Powinniby mu akze do te­
go czasu postarać się o lepszy surdut. Odwie­
ziono go w istocie do spitslu.

Zaniechano zamiaru oświetlania gazem gma­
chu izby niższej; sama próba kosztowała 1000  
funt. szterl.

F rancyja.

I z b a  d e p u t o w a n y c h  na posiedzenia swo- 
jem  z d 6. marca, toczyła dalej obrady nad 
wnioskiem do ustawy o radach departamentowych.
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I z b a  pa r ó w  na posiedzenia * d. 7. m arca, 
prośbę 25 księgarzy paryzkich o wydanie ustawy 
w obronie francuskiego księgarskiego handln 
przeciw zagranicznemu przedrukowi , odesłała 
do ministrów: spraw zagranicznych i handlu. M i­
nister handla oświadczył na t o , ze rząd dla po­
wzięcia zdania przedłożył już radzie stanu usta­
wę o zabezpieczeniu literackiej własności od 
przedruku.

Dziennik Commerce twierdzi, ze kom isyja, 
której polecono rozbiór p r o j e k t n  Gooina , tyczą­
cego się przemiany rontów, zgodziwszy się na 
zasadę tój sprawy, uchwaliła wszelako względem  
dogodności wykonania usłyszeć zdanie ministrów.

Journal des Dcbats Ł d. 8. b. m . utrzymnjo, 
żo jest znpełnio bezzasadną wieść w gazetach 
paryzkich różnej barwy od doi kilku rozgłasza­
na : o przybyciu marszałka B o u r m o n t  z jednym  
z synów swoich do karlistowskiej głównój kwa­
tery, o uznaniu Don Carlosa przez kilka zagra­
nicznych mocarstw i o uwierzytelnieniu ajentów  
dyplomatycznych przy jego osobie i t- d.

Właściciel »Gazety Wroclawskiój« , baron de 
V aerst, wrócił do Paryża z głównej kwatery 
D on Carlosa.

Jenerał dywizyi Harispe wrócił d. 2. marca 
z Bajonny do Paryża. Jenerał Nogues, szef 
sztaba jeneralnego , objął tymczasowie dowódz­
two nad dywizyją.

Od dni kilku miano wydać w Paryżu 376 roz­
kazów przeglądania domów i uwięzienia. M ie­
dzy uwięzionymi ostatnią razą jest kilku obroń­
ców obżałowanych kwietniowych.

Uczeń szkoły prawa, Pb. A. Betand, skazany 
został na jednoroczne więziouio i karę pieniężna 
300 fr. za to , że we wrześniu r. z. przez przy­
bicie po murach odezwy, kończącej się lemi wy­
razy : »Niech żyje rzeczpospolita! Śmierć tyra­
nom 1“ —  okazał sio publicznie przeciwnikiem 
konstytucyjno-monarchicznej formy rządo. O - 
brońcą jego był adwokat Arago , syn sławnego 
uczonego tegoż nazwiska.

Nie dawno umarł w Paryżu, w podeszłym  
wieku, m a r g r a b i a  d ’ O s m o u d ,  par Francyi. 
Był seniorem francuzkich dyplomatów. Zawód 
swój rozpoczął jako ambasador w Ilolandji r. 
3788. Pod restauracyją piastował posady posel­
ski e w Tnrynie i LoodyDie.

Osławionego Vidocc[ua , który od niejakiego 
czasu za lichwiarstwo i przywłaszczanie sobie 
publicznie powagi urzedowe'j w więzieniu ba- 
dawczem siedział, puszczono teraz na wolność 
za złożeniem kaucyi.

Rzeźbiarz Dawid ukończył popiersie doktora 
Hahnemanna i takowe liczni uczniowie i przy­
jaciela tego wynalazcy homeopatyi postawili u ­

roczyście w jego pomieszkania. Przy tej sp®' 
sobności śpiewacy wielkiej opery pod kierau" 
kiem Ilalkbrennera wykonali odę, napisaną D# 
cześć Hahnemanna, która pozyskała pochwalę 
obecnego także przylem pana Cherubini.

Jednem z najciekawszych zjawisk nowszej H“ 
teratary francuzkiej jest podróż pp. Combes * 
Tamisier do Abisynii, kraju Gallasów , Shoa i 
Efat. Dzieło to zawiera ważne wiadomości ® 
tych krajach.

Pisma TnlodsUie donoszą z Algieru pod doiet0  
24 . lutego: vJenerał Negrier wyruszył był zR®0 '
stantyny ze znaczną kolu m ną, dla przejrzeniu 
kraju aż do porto Stora, lecz zawrócił na powrót
0 10 lieues od tego m iejsca, podłng jodoych dl® 
ciągle trwającej sloty, podług drugich zaś z obawy, 
by nie uderzono na ltoustantynę w czasie j®f>® 
uioobocności. Na wiolu miejscach z n a l a z ł  jesz­
cze starożytny rzymski gościniec. Arabowie do­
brze go przyjmowali i sprzedawali mu żywność. 
Kraj , który przebył, jest żyżny i dobrze upra­
wny. Ma być znowu przedsiębraną druga wy­
prawa do Story. Jenerał Negrier w towarzystwi® 
Kaida Konstantyny odbył dnia 10. małą wojenną 
wycieczkę do Mili. Jestto ładne miasto z blizk® 
2000 mieszkańców i z m orem  zbudowanym 10 
szczątków staro-rzymskich budowli. Ma liczn® 
ogrody pomarańczowemi , oliwkowemi i innem* 
owocowemi drzewami zasadzone; okolice ®? 
uprawne. Mieszkańcy przyjmowali Francuzów 
po przyjacielsku i hojnie ich gościli. Zajmuj#  
się wyłącznie roloictwem. Jenerał zwiedził w p®' 
wrocie gruzy pewnego starożytnego rzymskieg® 
miasta, które podobnie jak Konstantyna, leżał® 
na płaskim pagórku. Przyprowadził z sobą d® 
Konstantyny jednego ze znakomitszych oficerów 
Achmeta , który się poddał pod panowanie fran- 
cuzkie.®

P. Garavini, od rządu francuzkiego pozbawi®0? 
ex6(juatury pólnocno-amerykaóski konzul, zo»t®» 
przytrzymany na rozkaz gubernatora jeneraloeg®’ 
w chwili odpływania do Francyi. —  Sprzym>®' 
rzony z Francuzami Szeik Sidi Said , zwany w id' 
kim wężem puszczy, poniósł klęskę w potyczc® 
z Aclimetem - Bejem .

Niebawem spodziewają się w Paryżu pod® 
Abd-el-Kadera z końmi i innemi darami dla król®’ 
Z  Bony donoszą , że tamże przybył pod-dowódzC® 
Achmet-Beja Konstantyny, Ben Aissa , który c*§' 
sto już w zaciętej walce stawał wojska franca®' 
kietnu naprzeciw i także się do Paryża wyb>er® 
z projektami pojednania od swojego pana- ' 
Achmet-Bej obowiązuje się , skoro Koostaotf0® 
powrócoDą mu będzie, piacić haracz Francy1
1 w tamtejszych kashah (warowniach) znosić os®19 
francuzką.
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Szwajcaryja.
2  Bazylei donoszą pod dniem 21. lntego: N a- 

l ; » kolej żelazna z lad do Zurych, d'o której, 
j®k się spodziewać należy, przyłączy się draga 
kolej z Strasburga do naszego miasta , zdaje się,

wkrótce do skutku przyprowadzoną będzie.

Niemcy.
Reskrypt królewski z dnia l8go  lutego 1838  

toku, którym ustawa konstytucyjna dla Królestwa 
Hanowerskiego i urządzenie powszechnego Zgro­
madzenia Stanów tymże przesłanemi zostały , 
Łrzmi jak następuje : »Eraest August, z Bożej
Łaski Król Hanowerski i t. d. ( Po zwyczajnym 
^stępie.) Według Naszego nieodmiennego prze­
konania, rząd Królestwa Naszego winien być pro­
wadzony nie podług dowolności, lecz podług sta- 
fyeh zasad. Kierowani temi zasadami poddajemy 
pod obrady Naszego wiernego powszechnego 
Zgromadzenia Stanów niniejszy projekt u?tewy 
konstytucyjnej dla Naszego Królestwa. Najtro­
skliwiej rozpoznana przez Nas ustawa konstytu­
cyjna łączy w sob>e najpowszechniejsze i najwa­
żniejsze zasady , które pod względem najistot­
niejszych publicznych stosunków miały znacze­
nie swojo w państwach niemieckich, a mianowi­
cie w składających Króleetwo Naaze prowincy- 
jach , przed znanemi za nadto wypadkami lat 
ostatnich Naszego stulecia. Każda konstytucyja, 
jeźli poddam mają być jćj przychylni, powinna 
tnieć stałą historyczną podstawę; powinna przez 
przeciąg wieków wyjść z samego nnrcdu i głę- 
Łoko weń się wkoirzenić. Poddajemy się tój 
przyjemnej i pewnej nadziei , że ustawa konsty­
tucyjna przez Nas pod obrady Naszych wiernych 
Stanów poddana , daleką będąc od tego , ażeby 
Łyła powtórzeniem nowo modnych kostytucyj- 
nych pomysłów, wyzwepomoionym wymaganiom 
żupełnie odpowiada i zawiera li te prawe, ze 
Wszystkich obcych dodatków wyczyszczone, na pra­
nie polityczne'm oparte zasady, przy których Hano- 
Weranie tyle wieków szczęśliwymi byli. Nim oj- 
Ozy projekt do ustawy konstytucyjnej dawne czę- 
•'okroć niepewno prawo publiczne zmienia w isto­
cie li w prawo pisane , dla zupełnego zabezpie­
czenia go od zapoznać i zaczepki. Wierne po­
wszechne Zgromadzenie Stanów znajdzie tam 
**•6 wiele tylko prawdziwie nowych zasad w pod­
danej pod jego rozwagę nstawie konstytucyjnej,
8 i te w tak m słej liczbie nowe zasady zostały 
^atn zalecone nagłemi potrzebami Naszych uko­
chanych poddanych. Przedłożona wam wierre 
Stany ustawa konstytucyjna zostaje w najznpet- 
®lejszój zgodności z uchwałami zgromadzenia 
Związku niemieckiego, od czego zawisł nietylko 
dobry byt Naszego Królestwa ale także całej nie­

mieckiej ojczyzny . albowiem Związek niemiecka 
jest najmocniejszą tcrczą dla wszystkich do niego 
należących państw. —  Poddajemy pod zupełnie 
troluo obrady Naszego wiernego powszechnegc 
Zgromadzenia Stanów tę ustawę konstytucyjna 
i spodziewamy się ju ż naprzód módz zapew nić, 
żo we wszystkich istotnych punktach nie zajdą 
odmienuo zdania. Gdyby zaś przeciw Naszemu 
oczekiwaniu nie przyszedł do skutku stosowny 
do ugody układ między Nami a Naszomi wier- 
nemi Stanami pod względom tej konstytucyjnej 
nstawy , wtedy widzielibyśmy się zmuszony­
mi rządzić powierzonymi Nam przez Bosko 
Opatrzność poddanymi podług istnącej r. 1819. 
konstytucyi, przyczem Wszelako wierni poddani 
Nasi powinni naprzód jut być Drzekonani , że 
ciągle atarać sio będziomy przywieść do wyko­
nania wszelkie korzystne im zasady ustawy kon­
stytucyjnej , chociażby takowe nie były przez 
powszechne Zgromadzenie Stanów przyjęte. —  - 
Uprzedzając ten niespodziewany przypadek wy­
raźnie oświadczamy, że zrobimy użytek z zawar­
tego w \\fie 8. królewskiego patentu z d. 7 . gru­
dnia 1819. zastrzeżenia, a przeto w organizacji 
pnwsiechnego Zgromadzenia Stanów zaprowa­
dzimy te mod)fikacyje , jakie za potrzebne lub 
pożyteczne uznamy. Wraz z ustawa konstytu­
cyjną poddajemy także pod rozwagę Stanów 
urządzenie ich powszechnego Zgromadzenia. 
Urządzenie to oparte jest na owem z dnia l4go  
grudnia roku 1819. Lecz kazaliśmy umieścić 
w niem takie także zasady , jakie pożytecznemi 
okazały się przez poczynione w ciągu lat do­
świadczenia. Zostajemy wam z Naszą królewska 
laską i ze wazyslkiem dobrem, jakoteż z najła­
skawszą wolą Naszą, ciągle przychylni. Hanower 
dnia 18. lutego 1838. —  Ernest Augnst.a

Królestwo Polskie.
W y cięg  ze zdania sprawy z działań admini- 

stracyi Królestwa Polskiego w latach od 
1829 do 1835.

( C i ą g  d a l s z y, )
N o w o  b u d o w l e :  W  roku 1829, w miasta ot  

Królestwa wystawiono nowych domów murowa­
nych 147, drewnianych 2 9 3 , wartości 2 ,500,000  
z łp ., a w Warszawie w tymże roku przybyło 83 
nowych budowli. Kokosz wstrzymjł postęp no­
wych budowli, pomimo tO' jednak z liczby 175 
posse8syj prywatnych , w czasie wzięcia Warszawy 
zniszczonych, odbudowano dotąd 160. Bząd nie 
zaniedbał i w ty * t razie udzielać obywatelom 
miejskim potrzebnego wsparcia. Tak naprzy- 
klad : z mocy najwyższego postanowienia w dnia 
15. (27.) listopada 1834 r. wydanego, przeamie- 
śc’a Praga otrzymało ulgę w podatkach zale- )( *
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głych ; tym mieszkańcom , których domy tam ie  
podczas rokoszu rozebrano lub spalono, udzie­
lono wynagrodzenia z fu ndu szów  Tow arzystw a 
Ogniowego. Nakoniec obywatelom, których domy 
zabezpieczone Die były w Tow arzystw ie Ognio- 
wem , udzielono wsparcia 2 0 0 ,00 0  zip. wy no- 
Bzacego.

L u d n o ś ć  K r ó l e s t w a :  W  roku 1829 lud­
ność Królestwa wynosiła w ogóle 4,137,63-1 głów, 
czyli blizko 50,000 więcej niż roku 1828. —  
Liczba mieszkańców miasta Warszawy wynosiła 
razem 139,654 głów, a jedno-roczne jó j powięk­
szenie do 3000 dochodziło. —- Oprócz klęsk 
wojny, na które kraj ten narażony został, wielo 
jeszcze poniósł strat z powodu grasującej we 
wszystkich województwach podówczas cholery, 
z której omarlo do 81,000 osób. Według zebra­
nych wiadomości urodziło się w roku 1831 : 
164,628 gł. a umaiło 243,523. W następnym roku 
nowo epidemije i rozszerzone między ludem wiej­
skim gorączki były przyczyną , że liczba zmar­
łych dochodziła do 18 4 ,0 0 0 , i prawie o 10,000  
przewyższa liczbę urodzeń. —  Od roku dopiero 
1833  zaczynają s:ę pomyślniejsze pod względom  
ludności Królestwa rezultaty. —  W  roku 1833  
liczba mieszkańców w calem Królestwie wynosiła 
3 ,9 1 4  665, a w 1831 : 4 10 3 ,1 9 6 ; w samem m ie­
ście Warszawie w roku 1833 było 1 2 4 ,870 , 
a w l 8 3 4 :  136,062. Wediug spisów szczegóło­
wych,  zawarto w tym czasie związków małżeń­
skich 110,798 we wszystkich wyznaniach. Uro­
dziło się w roku 1 8 3 3 : 189 ,523 , w roku 1 8 3 4 : 
2 0 8 ,9 0 8 , umarło w r. 1 8 3 3 : 136,522, w r. 1:834:’ 
132,027, a zatem urodziło się więcej niż umarło, 
w pierwszym roku 53,001, a w drugim 76,88 1 —  
Massa mieszkańców w dwóch latach 1833 i 1834  
powiększyła sio o 188,531 głów ; że zaś prza- 
wyzka urod-in nad zejścia była 129,822, szatom  
okazuje się,  że 58,649 mieszkańców, bądź nowo

ftrzybyło, bądź powróciło w tym czasie do Kró- 
estwa. —  Jakkolwiek ludność żydowska niema­

łych w czasie zabuizeń prześladowań doznała , 
przy piórwszym jednak spisie pod prawym rzą­
dem , mało znaczący przedstawia ubytek,  odtąd 
zaś wzrasta. —  W  ogólnej masie ludności Kró­
lestwa , liczba kobiót przewyższa liczbo m ęż­
czyzn blizko o 32  000.

(C ięg  dalszy następi.)

T n rcy ja . *
Na południowych wybrzeżach Krymu m ie­

szkańcy nie posiadali się z radości. Pierwszy raz 
w życiu mogli w tym roku jeździć aaniami , a 
dzieci dla osobliwości chowały śnieg w pudełka.

W  Teodozyi zamarzł port, czego od roku 1812  
nie było. Nawet w Konstantynopolu atal ter­
mometr na 1 1 ,  w Tyflis na 13 stopni nizój 
zero. ( Lcm b. Zeitung.)

Wiadomoici handlowe i przemysłowe.
('Nieurządowc.J 

Targ na woły we Lw ow ie d. 5. marca 1838.

Z  przypędzonych 209 sztuk wołów w 12  par- 
tyjach , sprzedano rzeźuikom tutejszym i Żydom  
na koszer 127 sztuk , a mianowicie: Dawid
Schaffel z B óbrki, 7 sztu k , ważących mięsa 
12 3 /4 ,  a łoju 1 l /4  kamieni, po 75 z r . ; Abra­
ham Iiansmann zoStrstyna,  16 sztuk, ważących 
mięsa 11 l/ l,  a łoju 1 kam ień, po 67 zr. 30  
k r.; Josscl Frostek z Rogelnicy, 24 sztuk, wa­
żących mięsa 1 1 , a łoju 1 kamień,  po 63 z r .; 
Jon lłwech z Ciarnotowic, 14 sztuk,  ważących 
mięsa 1 3 ,  a łoju 1 l / ł  kamieni, po 81 zr. ; Se- 
lig lfasten z Brzożan, 18 sztuk , ważących mięsa 
15 3 /4 ,  a łoju 2 l /4  kamieni, po 110 zr . ; Chaim 
llersch Pohl z Bizezan , 28 sztuk , ważących 
mięsa 13 , a łoju 1 l/l kam ieni, po 83 zr ; W olf 
Ditnand z Bóbrki , 20  sztuk , ważących mięsa 14, 
a łoju 2 kamienie, po 103 zr. w. w. —  82 Sitak 
niewiadomo komu sprzedano.

Dnia 12. marca 1838.
Z  przypędzonych 144 sztuk wołów w 10 par- 

tyjach, sprzedano rzeźnikom tutejszym i Żydom  
na koszer 96  sztuk, a mianowicie: Hille Rosen- 
bliit z Kamionki, 30 sztuk, ważacvch mięsa 
15 1 /2 , a łoju 3 kam ienie, po 105 zr. ; Joel 
Stornberg z. Kamionki, 24 sztuk, ważących mię98 
14 3 /4 ,  a łoju 2 l / 2  kamieni, po 94 z r . , i 6 
sztuk, ważących mięsa 13 3 /4 ,  a łoju 1 3/4 ka­
mieni, p0 83 ZVm ■ j o  nas Hebermano ze Straty- 
nu, 12 sztuk, ważących mięsa 11 l / ł ,  a łoju 
4 l /4  kamieni , po 70 z r .; Leib Kasten z Brze- 
zan , 19 sztuk, ważących mięsa 14 1 /2 ,  a łoju 
3 kamienie, po 101 z r . ; Jossel Frostok z Ro­
gelnicy, 5 sztuk , ważących mięsa 12 1 /4 ,  a łoju 
1 kamień , po 7 3 zr. w. w. —  48  sztuk niewia­
domo komu sprzedano.

C ii 1 e b a przywieziono do Lwowa od 1. do 
15. marca: 1706 cetnaró w 13 funtów , a m s k > : 
6242 celnarów 13 funtów.

T E A T R  P O L S K I .

Jutro: Żółte rękawiczki, czyli: Tancerz w  larapacie, 
bomedyjo - opera w l ab. —  Poczćm nastąp1- 
Piąty aktj  dramat w 1 ab. J Korzeniow»bic£°-

R ed a b cy ja : J, N. Ram iusbicgo. —  D rubicm : Piotra P illera , w c  L w ow ie.


